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WIADOMOŚCI KRAJOWE 
—  Z  W  iddnia  —

JCKMość najwyższem postanowieniem, z c nia 
30. listopada r. b. , raczył wielce zasłużonemu 

-około literatury czeskiej w wydziale nauczyciel
sk im , prefektowi przy akademicznem gimna- 
zyjum  Starego miasta P ragi, a teraźniejszemu 
Rektorowi Wagnijicus  przy praskim c. k. uni
wersytecie Karola Ferdynanda , J ó z e f o w i  
J u n g m a n n o w i ,  nadać naj łaskawiej, z uwol
nieniem  od ta x , cesarsko-austryjacki order Leo
polda. -

K ró le stw o  L o m b a r d z k o -W e n e c k ia .
JCMość Arcyksiaźę W i c e  -I I  r ó l  przybył d. 

2. grudnia po południu , ku powszechnej rado
ści mieszkańców W enecyi, w najpoźądańszem  
zdrowiu do stolicy pomienionej prowincyi.

JKMość Arcyksiązę M a x y m i l i j a n  Austry- 
jaclto-Esteński, zjechał dnia 29„ listopada, w to
warzystwie synowca swojego, Arcyksięcia Ferdy
nanda , następcy Modeóskiego , do Mantui, i tej 
jeszcze nocy puścili się obaj w dalszą drogę do 
Modeny.

C h orw acyja . .
Stany krzyzkiego komitatu uchwaliły (jak Ilir-  

ske narodne novine  donoszą) na zgromadzeniu 
jeueralnem  dnia 18. listopada, upraszać J. C. K. 
Mość w pełnem  uszanowauia przedstawieniu, aże
by przeciw narodowym i municypalnym ustawom 
Kri lestw Dalm acyi, Chorwacyi i S ław onii, język 
węgierski nie był W tych Królestwach wprowa
dzany jako język urzędowy i interesów publicz
nych , i ażeby JCKMość zezwolić racż.ył, izby 
adwokaci tych Królestw przed sądami w mowie 
aj czystej swych komitatów rozprawiać mogli. - 
Jest to nowy dowód , że chęć usilna zmagiary- 
zowania Chorwatów, Słowieńców i Dalmatów,

mianowicie w Chorwacyi, wywołała reakcyję i 
zapał dla swej ojczystej mowy. (A d le r .)

w ia d o m o ś c i z a g r a n ic zn e . 
Hiszpanija. .

G aceta de M a d rid  z dnia 25. listopada zawiera 
edykt, którym jenerał Cordowa, zawikłany 
W śledztwo z powodu rozruchów w Sewilli i z kraju 
zb ieg ły , wezwanym zostaje, do stawienia się 
w przeciągu miesiąca przed ułożonym w Walado- 
lidzie sądem wojennym.

List z Madrytu z dnia 24go listopada (um ie
szczony w ligem eine Z e itu n g j  podaj© między 
innem i następujący przegląd stanowisk obu armij,

' na teraźniejszym teatrze wojny w Arragonii : 
»Nowe ministeryjnm zaczyna pracować nad usta
leniem  swego systematu. Kilku kapitanów jene- 
ralnych i komendantów usunięto , i podobne po
stanowienie ina jak głoszą dotknąć jeszcze kil
kunastu urzędników rządów prowincyjonalnych 
(gefaturas po liticd sj. Llauder, niedawno z Fran- 
cyi przybyły, mianowany był kapitanem jene- 
ralnym Granady, lecz nie przyjął tego urzędu, 
a teraz Aldama przyjdzie na jego miejsce. 
Wszystkie te postanowienia mało sprawiły udziału, 
ale tego Zapewne naród tak obojętnie nie przyj
mie, ze owe tyle głośne Wyroki o wolności drnku 
i t. p- ministrowie z własnego , jak wieść piesie, 
popędu og ło sili, o czem jednak powątpiewamy. 
Publiczna spokojność na żaden1 przypadek aui tu 
ani w prowincyjach zabnrzoną nie będzie , po
nieważ naczelnicy tak zwanych exaltystów oświad
czają się za prawnym postępem , m oże dlatego  
że przewidują , iż nie łatwo da się im  kto 
om am ić: walka przeto około wyborów toczyć
się będzie i zaledwo wątpią, iżby nie miała wy
paść większość w dotychczasowym duchu, acz
kolwiek ńie tak liczna. Cóż wtedy czynić będą? 
Oto ministeryjum na- to m oże liczy, że przy za
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gajeniu następnych posiedzeń drugi raz jako 
sprawca pokoju i zbawca ojczyzny wystąpi i wa
wrzyny bohatera swojego Espartera na szalę rzuci. 
Dotąd atoli zła do tego wróżba. Cabrera z swemi 
16,000  źle uzbrojonych żołnierzy więcej działa, 
niźli »książę zwycięztwa* (D ugue de la  V ic to r ia ) 
z  swem i 60,000. Dywizyja Llangostery (z trzech 
batalijonów i dwóch szwadronów złożona) trzyma 
się od czasu napadu na Barrachinę, w tyle armii 
Espartera i transporty tudzież posterunki zabiera. 
Inna dywizyja pod Arawolą i P alillosem , pobiła 
na głowę kapitana jeneralnego Huenki , Frań- 
ciszlta Yaldesa, który z batalijonem i dwoma szwa
dronami dał się wciągnąć w zasadzkę , i tak dwa 
piękne szwadrony 5go lekkiego pułku ułanów i 
gwardyi zniszczono do szczętu, a ich dowódzców 
ubito. Ta m oże jest przyczyna, dla czego więk
sza część wojska z Ma uchy ściągają ; 4000 pie
choty i 500 konnicy połączyło się wTol e dz i e pod  
komendantem jeneralnym Balboa i maszerują ku 
Aranjuez, z których mniejsza część tutaj, większa 
zaś do górnej Manchy i Iłuenki ma być prze
znaczoną. Espartero i 0 ’Donnell. pierwszy w stro
n ie  północnej, drugi w zachodniej i południowej 
gór , blokują prawie nieprzyjaciela, ponreważ 
.Luko i Fort&nete, będące najdalszemi punktami 
obu oddziałów arm ii, położone są juz w górach 
Kantawiei. Ale rzecz dziwna , że miejsca Vil- 
larluengo i Tronchon, leżące pomiędzy obu wyż- 
wspornnioDerni, nigdy dostatecznie osadzonemi 
być nie m ogły, dla przywrócenia prostej komu
nikacji m iędzy Esparterem aO ’Donnelem ; atoli 
śeszcze dziwniejsza, że warowni Kastellote, Oliagi 
rSegary, położonych w środku armii krystyni- 

stowskiej , ani dotknięto. Co większa 0 ’Donnel
m usiał aż la Banede osadzić, dla zbliżenia się C 1 do Espartera. Od tego zaś czasu słyszymy wcale
inne w iadom ości: główna kwatera 0 ’Donnela
W  Fortanette tylko uciążliwemi transportami 
z  Teruełu przez Bamaryllas otrzymaną być 
m o że; śniegi juz spadły i żołnierze od przykrej 
pory roku gi ną— co wszystko spowodować miało 
jenerała 0 ’I)onnell do opuszczenia Fortanety i 
utrzymania siętymczasowie li w Bamaryllas. Trans- 
porty'zW alencyi są wprawdzie po-części zabezpie
czone warownemi punktam i, jakoto: Murwiedru, 
Torresłorres, Segorby, Xeryki i Sarryjonu, 'które 
łini ję tworzą, ale takowa od wschodu na zachód 
przecięta jest inną liniją, odznaczoną miejscami 
karlistów: Montan Ayodar, Manzanerą i el Eollado 
de A lpuente; posiadanie tego ostatniego miejsca 
j Chelwy, zapewniło karlistom także dolinę gór
nego Guadalawiaru, między pasmem gór Negrety 
i Sabin ara , z-kąd "z równą łatwością ubiedz mogą 
tak Liryje i Sarryjon jakoleż Cellę i Buenkę ; 
Jesz pozostała w Wa|£ncyi dywizyja armii 0 ’Don-

n e lla , ostatecznie zajęła Chelwę i odparła ude
rzenie karlistów; nie ma jednak pewności , jak  
dłngo takowi el Bollado iB anetę (tę ostatnią już  
w  Buence) zajmować będą. Cabrera jest tak czyn
nym  , że to nawet nieprzyjaciół jego zadziwia, 
i n ie mniejszą od czynności jest jego przezor
ność, odkąd zmyśloneUi przybyciem angielskiego 
okrętu z kilku-tysiącami karabinów w zasadzkę 
nwieść go chciano, i odkąd lękać się mu należy, 
by podwładnych jego pieniędzm i lub  obietnicami 
nie ujęto. Wszystko przechodzi przez jego ręce, 
co mu jednak w kierowaniu wyprawą bynajmniej 
nie przeszkadza.*

R estaurador- C a ta lan  z dnia l6 g o  listopada 
zawiera raport o krwawych potyczkach, stoczo
nych dnia l4 g o  i i5go wspomnionego miesiąca 
między Bioską a Solsoną. Podług raportu tego 
tylko po znacznej stracie miało powieść się kry- 
stynistorn, pod dowództwem kapitana jeneralnego 
Hieronima Valdesa, część przeznaczonego dla 
Solsony konwoju do tego miasta przyprowadzić, 
które zaraz potem karliści ściśle opasali. Don 
Jose Segarra dowodził karlistami w tych potycz
kach , w których krystyniści 300 ludzi w zabi
tych , między tymi brygadyjera T oledo, i 1500 
w raunych utracili. Nieprzyjaciel m iał 900 lu
dzi utracić. — W Berdze z powodu zwycięztwa 
tego odśpiewano Te D eum . Junta tamtejsza na
kazała zniesienie blokady Manlleu i Body; tyl
ko Cerwera, Guizona, Bioslta, Tora, Balaf, Igo r  
lada, Manreza, Sellent, San Pador, Suryja, Wal- 
sercny, Bardodona, W ieli, San Quirce, San Juan 
de las Abadessas, Bampredon i Ager mają byc 
jeszcze, blokowane; handel na osi pozwolony jest 
zwszystkiemi innemi punktami królestwa Katalonii-

Wiadomości przez Francyję donoszą, że S e  
garrę zmuszono do złożenia głównego dowództwa 
nad wojskiem karlistowskiem w Aragonii i ze 
Tristany jego miejsce zajął. Na wszelki przy
padek zdaje się , że zaszły rozterki po 
dzy tamtejszymi karlistami, którato okoliczność 
zawarcie zgody o wiele ułatwi.

W ielk a  B rytanija  i  Irlandyja
S tan dard , utrzym uje, że parlament nie jak 

zwyczajnie dopiero w lutym, lecz już w stycznia 
zagajonym będzie, ponieważ zamęźcie Hrolowej 
w lutym przypadnie. Postanowienie to, twierdzi 
S ta n d a rd , tają tym czasem , gdyż w iele miejs* 
w parlamencie jest wolnych i rząd mniems 
tu na jego korzyść wypadnie, jeźli w taj e|”  
nicy zatrzyma wcześniejsze otwarcie parłam®1* ’ 
od czego także czas wyborów zawii ■

F ran cy  ja.
M on iteu r  z d. 2go grudnia zawiera dwa r 

porty marszałka Yałee, gubernatora jenera n
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francuskich posiadłości w  Afryce północnćj, do 
ministra wojny, z d. 15go i 24go listopada, lttóre 
potwierdzają rozchodzące się od dni kilku w ie
ści o n o w e m  w y b u c h  n i e n i u  w o j n y  
3, A b d - e l - K a d e r e  m.

Umieszczamy tu początek drugiego raportu 
marszałka z d. 24go listopada: nAlgier d. 24go 
listopada 1839. Mości ministrze 1 Wypadki prze
widziane w depeszy mojej z d. l5 g o  t. m . ziści
ły  się: A b d - e l - I ( a d e r  r o z p o c z ą ł  w o j -  
n ę ; sześcium iesięcznym  namowom jego powio
dło się nareszcie podburzyć część plemion, zo- 
stających pod jego władztwem. Od trzech dni 
każe uderzać na nasze straże przednie i odtąd 
Francyja tylko mocą oręża otrzymać może za- 
dosyćuczynienie za niezliczone krzywdy, jakie za
chowywana w Afryce od dwóch lat polityka zła
godzić, lub takowe sposobem spokojnym załat
w ić zamierzała. Przybywszy do Algieru pisałem  
do Emira, skarżąc się na zaczepki Halitów. W 
kilka dni potem otrzymałem od Abd- e l - I ł a -  
dera list pełen gniewu i zasad nieprzyjaciel
skich. Spokojnie m u na to odpowiedziałem, a 
on sam bądź przez zdradę, badź źe nie byl j e 
szcze pewnym co czynić, odpisał mi na to w 
ten sposób , £e zerwanie z nami znowu za da- 

uważać mi należało. Tym  czasem Abd- 
eł-ltader postanowił juz od dawna wojnę rozpo
cząć, Chciał on tylko tyle czasu uzyskać, by jazdę 
®woję zebrać, a d. 20go listopada otrzymałem  
od niego list poniżej załączony. —  Z mojej stro
ny poczyniłem wszelkie przygotowania dJa wytrwa- 
wania w walce; lin iję od Chiffy i Qued-Kaddary 
kazałem wzmocnić ; znaczne zasoby żywności na
gromadzono na główpyeh punktach, a ponieważ 
jest m oim  zamiarem z początku tylko odpornie 
*ię trzymać, wszędzie nakazałem przeto, by z naj
większą roztropnością postępowano.® 
. N a s t ę p u j ą c a  j e s t  t r e ś ć  w y z w s p o -  

m n i o n e g o  l i s t u ,  p i s a n e g o  o d  A b d - e l -  
B a d e r a  d o  m a r s z a ł k a  V a  1 e c :

»Bogu niech będzie Chwała!
Od Said-Hadszy-Abd-el-Badera (którego Boże 

Wspieraj i zrób go zwycięzkim) do marszałka 
' alee, gubernatora Algieru :

Zbaw ienie, miłosierdzie i błogosławieństwo 
JUech będą tem u , który za prawdą idzie !
„  O trzym aliśm y  i p ierw szy  i ostatni list W P an a . 
-ro zu m ie liśm y  treść ic h . P isa łe m  ju z  W Panu, 

*e  w szyscy  A rab ow ie od B eni-F Iieznassu  aż do  
B a lu  je d n e j są m y śli i ż e  in n y ch  w yrazów  n ie  
* naj ? . ja k  ty lk o  św iętą  w ojn ę. C zyn iłem  w szy
t k o ,  c o  ty lk o  b y ło  m ożn a , by  ich  na in n e  m y-  
j  ^ k ł o n i ć ;  n ik t n ie  c h c ia ł ,  b y  pokój trw ał 
d łu że j ; w szyscy p o ro zu m ie li s ię  na  to, by św ię- 

■ Wojnę prow adzić, a ja  n ie  m a m  in n eg o  spo

sobu jak usłuchać ic h , dla pozostania w iernym  
naszym świętym ustawom, które . tę wojnę ną_ 
kazują; przeto nie zdradzam WPana i zawiada
miam Go o tem, jak się rzeczy mają. Odeszlij 
m i WPan mego Ukila z Oranu, by m ógł do fa
m ilii swojej powrócić.

Przygotuj się WPan na to, że  wszyscy M uzuł
m anie świętą wojnę przeciw niem u prowadzić 
będą: bo gdy eo s ie  stanie, nie chcę aby m nie 
za zdrajcę posądzono. Jestem czysty i nigdy nic 
takiego nie popełnię, coby się prawości naszych 
ustaw sprzeciwiało.

Pisano w poniedziałek wieczorem dnia 3 Igo  
Ram adanu  4255 (l8 g o  listopada 4839) w ochro
nionym przez Boga Medeah. R .

Król, gdym pisał do niego, kazał mi odpot 
wiedzieć: że nie zna nie innego jalt tylko po
kój lub nienawiść. Oświadczam się przeto za 
nienawiścią i jednego ze mną zdania są wszy
scy prawowierni. Niech to WPanu za przestro
gę służy i odpowiedz m i, co za dobre uznasz:  
bo odpowiedź do niego nie do kogo innego 
należy.®

Allgemeine Z eitu n g  zawiera następujący list 
korespondenta swojego z Algieru pod d. 24. l i 
stopada: »0d  trzech dni jest płaszczyzna Me- 
tydsza w mocy Arabów Abd-el-Iładera, którzy tam  
wszelkie mordy i  okropności popełniają. Osad
nicy , którzy nie midi- czasu do obozu uciec, 
zostali wymordowani. Na jednem  miejscu zna
leziono czterdziestu tru-pów bez głów,- należą
cych dó śłigo pułku linijowego- i do artyleryi; 
żołnierze ci towarzyszyli konwojowi do obozu 
Belidy.1 Na inmhn znown miejscu Arabowie 
wycieli w pień 427 ludzi z 24go linijowego pnł- 
liu : był to stojący kolo Chiffy posterunek. Wszy
stkie obozy nasze są przez Bedui-uów obsaczo- 
n e , wojsku naszemu zbywa na żywności, przy- 
tem jest za słabe do przedsiębrania wycieczek. 
Iłto na krok tylko wydali się z obozu zginął; 
wysłane z rozkazami' sztafety nie powróciły wię
cej. Płaszczyzna jest od dni kilku z powodu 
spadłych deszczów zalana wodą, przez-co Łom u. 
nikacyja miedzy różnemi posterunkami niepo
dobną się staje. Pułkownik Lamoriciere pobił 
Hadszulów pod Buffarykiem, —  Lekkie pułki 
piechoty 2gi i 17ty, 48my pułk linijowy, a na
wet 10 kompanij więźniów wojskowych, odeszły 
z. tąd do Metydszy. Marszałak poszedł za nie
mi z artyleryją. —  Z niecierpliwością oczekuje
my doniesień z płaszczyzny Metydszy. W ładze 
rządowe starają się zam ilczeć je  przed publicz
nością, by obawy mieszkańców nie powiększać ; 
lecz to przeciwny właśnie sprawia skutek i jeszcze 
trwogę pomnaża,“

Francuz Leon Koche, który czas długi w służ-
j (  2



Łie Abd-el-Kadera zostawał, uciekł od niego, co 
Emira niezm iernie rozgniewało. LeonKoche przy
był szczęśliwie do Algieru. Doniósł gubernato
rowi jeneralnem u: ze Em ir juz dawno posta
now ił wojnę przeciw Francyi rozpocząć żc ni
gdy nie m iał chęci dotrzymania traktatu z nad 
T a fn y ; i ze od czasu powrotu 9wojego z Ain- 
Waady w lutym, ciągle do wojny podburza, którą 
zapewne w zim ie W9zełkiemi siłam i prowadzić 
będzie.

Pisma paryzkie z d. 30go listopada i Igo gru
dnia wspominają o kilku uwięzi en iach , zaszłych 
z powodu śledztw, odbytych w biurze dzieunika 
C apito le . Po między uwiezionymi wymieniają 
margrabiego i hrabiego do Crouy-Chanel. •— W e
dług dziennika M essager , miały się  odbyć re- 
wizyje tak u pana Lombard jakotez u pani Gor
don, którzy oboje zawiltłani byli w spisek straz- 
burski, na którego czele stał Ludwik Napoleon 
Bonaparte.

Journal GFnćral utrzymuje m ieć wiadomość , 
ze Bonapartyści o wylądowaniu do Normandyi 
zamyślają. Zgadza się z tern zamiar L u d w i k a  
N a p o l e o n a  B o n a p a - r t e g o  udania się do 
Bryghtonu.

Profesor L h e r m i n i  e r ,  który chciał zno
wu d. 2go grudnia odczyty w Paryżu rozpocząć, 
został i tą razą zmuszonym do ucieczki zgieł
kliwym  krzykiem studentów, wołających: rPyccz 
z renegatem k‘

Państwo papiezkie,
W7edług doniesień z Bzymu przybył -tamże 

z Fiorencyi dnia 24. listopada Infant hiszpański 
Don Sebastian z małżon. •*'-

T*'rcyja.
Najnowszy numer ' G a z e t y  P a ń s t w a  T u -  

r-eck  i e g-o z d. 15 Rum azanu  1255 (2 lg o  li* 
si o pa da 1839) zawiera następujący Firman  , wy
dany do wszystkich Wielkorządców prowincyj , 
z powodu ogłoszenia H a tty sze ry fu  z d. 3go t. 
m . *) —  U r z ę d o w y  o d c i s k  s u ł l a ń s k i e  
g o  Firm ana  d o  E l h a d s z y  A l i  B a s z y  
M u s z y  r a K o n i a h u .  (Po texci-e llatty-Szery- 

' fu : )  sCelem obwieszczenia mojegq sultańskiego 
H a tty -S ze ry fu  odbyłem wielki Dywan w Gilha- 
ne d. 26go npłynionego miesiąca S za b a n , na 
luóry wezwanymi byli dygnitarze Państwa, Ule
mowie, urzędnicy tak wyższego jakotez niższego 
stopnia, posłowie sprzyjaźnionych dworów, wszy
scy w stolicy mojej znajdujący się Szeikowie i 
Imanowie , patryjarchowie grecki , ormiański i 
katolicki, najwyższy rabin i przełożeni wszystkich

*) Porówns.j „G azety“  naszej nr. S40 i : 41.

cechów. Takowy w obecności mojej i w obli' 
czu wszystkich odczytano, przez co każdy po 
wziął mój dobry monarchiczny sposób myślenia 
dla religii i rządu, kraju i ludu. Memu Wezy
rowi i Namiestnikowi dałem najstosowniejsze 
rozkazy do onegoż wykonania i na przekracza
jących takowy klątwę rzuciłem . Poczem  ze wszy
stkimi dygnitarzami Państwa udałem  się do gma
chu H irk a i-S zery f  (Płaszcza proroka) i złoży
łem  na to m oję sułtańską przysięgę, ze przy
zwolenie moje daję słownem u wypełnieniu wszy
stkich w H a tty  - S ze ry fie  zawartych prawnych 
postanowień i dam je  oraz na wszystko, co 
jeszcze większością głosów uchwalonem btdzie, 
pod względem pojedyńczych artykułów zasadni
czych ustawy ; —  że pod względem tego wszy
stkiego, cobj m i publicznie lub potajemnie, w 
sprawach wewnętrznych lub zewnętrznych przed
łożono, a coby się z pom ienionem i rozporządze
niami nie zgadzało, ani za ani przeciw nie wy
dam żadnego Firmanu  lub uchwały i na żadne 
nie zezwolę zmianę. Kazałem również dygni
tarzom Państwa i Ulemom zaprzysiądz, że mnie, 
rządowi mojemn i narodowi - z'niezachwianą wier
nością i niezłomną rzetelnością służyć będą; — 
że każdego przestępcę tych prawnych postano
wień bezwzględnie oskarżą, słowem  że ani u- 
stuie ani pisemnie, ani w sercu ani uczynkiem,' 
ani w obecności ani na przyszłość, żadnej zdrady 
nie popełnią. —  C hcę, ażeby każdy zacząwszy' 
od dnia dzisiejszego, to jest ażeby wszyscy pod-’ 
dani m o i, łak  M uzułmanie jakotez Kajowie 
(Chrześcijanie) używali zupełnego bezpieczeństwa 
życia., majątku i honoru. Prawny proces każ
dego człowieka ma być publicznie według słu 
szności i prawa traktowany, a przed wydanym 
wyrokiem żadna kara wykonaną być nie powin
na. Od Wezyra aż do najlichszego człowieka nikt 
nie ma sobie pozwalać szkodzenia drugiemu na 
życiu, majątku łub honorze.—  Gdy kto przeciw 
drugiemu jako oskarżyciel, wystąpi, lub gdy kto 
m niejszego albo większego wykroczenia win
nym się stanie, należy go więc wprost do sądu 
stawić i ma być m u po ścisłej instrukcyi i pu* 
bliczuie wytoczonych sądowych rozprawach słu 
szność wymierzoną. Wyroki sądowe nie mają 
być przy wykonaniu dowolnie zaostrzane. Wy
roki zawierające karę śmierci lub inne ciężkie 
kary, potrzebują mojego, potwierdzenia; surowo 
przeto zakazuje się wszelkie potajemne trace
nia , a nawet owe publiczne , których własno^
recznie nie potwierdziłem. Kto sie ośm ieli dzia- 
F  ■ f t,<-ziac na przeciw temu postanowieniu, temu łl*.
względu na jego godność stanie się -to, co dru
giem u uczynił. W obliczu prawa m s j ą  wszy
scy, tak wielcy jakotez m ali, być r ó w n y m i .



Majątku niewinnych dziedziców ukaranego śmier
cią zbrodniarza nie wolno zabierać i nikt nie ma 
tymże żadnej w ich prawach wyrządzać krzywdy. 
Ponieważ pobór podatków i zaciąg żołn ierzy, 
które, jak juz uprzednio powiedziało się, mają 
być według odpowiedniego systemalu urządzone, 
a o czem  właśnie w najwyższej radzie Porty i 
w urzędzie Serasliiera narady się toczą, do naj
ważniejszych spraw Państwa należą, których 
zmiana nie da się tak łatwo uskutecznić, 
ponieważ wymagają one na miejscu wielu ści
słych poprzedniczych rozpoznań; peseto pod 
względem poboru podatków i rekrutacyi- ma az 
do wydania dalszych rozkazów moich przy tem, 
jak dotąd b y ło , pozostać; tylko należy jak naj
sum ienniej wstrzymać się od wszelkich nadużyć 
i uciem ięzeń. Ażeby mój sułtańslti H a tty -S zery f  
wszedł niezwłocznie w prawną działalność , F ir
ma njr podobne niniejszem u rozesłałem do wszyst
kich Ejaletów Kumelii i, Anatolii i we wszystkie 
przynależne miejsca, a więc i tobie mój Muszyrze 
dostaje się ten Firtnan  wraz z H atty-Szeryfem . 
Otrzymawszy go zgromadzisz na wielkim  placu 
w Iłoniah wszystkich Szeików i Ulemów, wszyst
kich tak znaczniejszych'jakoteż niższych twemu
zwierzchnictwu podległych m iejsk iej i wiejskich  
mieszkańców i treść onegoż podasz do wiedzy 
publicznej. —  Postarasz s ię , ażeby lakowy do
stał się po kolei do wszystkich Sandszaków twe
go Ejaletu i również tymże sposobem był ogło
szonym , a tak zjednasz m i błogosławieństwo 
poddanych moich i modły ich za moję pomyśl
ność. —  Zresztą gdyby kto ten mój sułtański 
H a tty -S e r y f  fałszywie w ykładał, jak się to sta
ło  z F irm anam i, które przy m ojem  objęciu 
rządu w ydałem , lub gdyby jacy ludzie pozwa
lali sobie czczej gadaniny i w postanowieniach
0 podatkach zupełne tychże zn iesien ie, a w o- 
wych względem bezpieczeństwa życia, majątku
1 h on oru , wezwanie do nieposłuszeństwa prze
ciw zwierzchności upatrywać ch c ie li, mają pod
legać karze tak ci lu d z ie , jakoteż o w i, którzy 
na to zezwalają, —  Masz p rzeto , ile  to w two
jej jest m o cy , starać się przyczynić do do
kładnego zrozumienia mego sułtańskiego H a tty -  
S z e r y fu , oświadczając w szystkim , że opartym 
na zasadzie zamiarem, m oim  je s t : utrzymać re- 
ligiję , rząd utwierdzić, a mianowicie co się po
datków dotyczę , ulżyć i polepszyć położenie 
moich poddanych, przez zaprowadzenie poży
tecznego i odpowiedniego zamiarowi syslemaląi 
poboru.'1

. Najnowsze wiadomości z Konstantynopola pod 
d. 27. listopada donoszą : sMrabio de Serćey, od 
Króla Jmci Francuzów w nadzwyczaj nem posel
stwie na dwór perski posłany, przybył tutaj d.

22. tegoż miesiąca ze wszystkimi urzędnikami 
poselstwa, na pokładzie wojennego statku pa
rowego le  V e lo c e , i za dni kilka w dalszą po
dróż przez Trebizondę puścić się zamyśla."

»Jego K. Mość książę J ó i n v i ł l e  odpłynął 
dnia wczorajszego na pokładzie fregaty la  B elle  
P o u le , dla udania się do Tulonu , a z tamtad 
do Paryża."

»Według doniesień ze Smyrny pod d. 23. t. 
m ., JCMość Arcyksiążę F r y d e r y k ,  w wyciecz
ce do Efezu zapadł na panującą w onych oko
licach febrę, lecz zaraz po powrocie do Smyrny 
został zupełnie wyleczonym. —  Powyższe do
niesienia zawierają, że flota admirała Lalande 
zawinęła do portu smyrneńskiego d. 23. t. m . 
Flota angielska stała zawsze jeszcze pod Wurla 
na kotwicy, wyjąwszy dwóch okrętów linijo- 
wych : Ganges i P o w e rfu ll , które od dnia 15. 
stoją w zatoce smyrneńskięj.a

»Ilsiążę Serbski M ichał, z matką swoją i licz
nym dworem , w którym znajduje się także Mih- 
Thandar Porty, Nedym-Bey, przybył do stolicy."

Dnia I9g° t. m . przybyła tutaj na egipskim  
statku parowym, dla upominania się o puści- 
znę ojcowską, wdowa łsm aila Baszy, drugiego 
syna Mehmeda A lego, która, jak wiadomo, jest 
córk; Aryf B eja, zmarłego Kadyjaskiera Rumelii." 
v ‘. i

Dnia 15. b. rp. był u J e g o  K r ó l .  M o ś c i  
obiad na 24 osób, na który także damy m iały za
szczyt być wezwanemi. Po południu były w iel
kie pokoje, na których i damy się znajdowały. 
—  Dnia 13. na scenie p  pltiej widzieliśmy: K l o 
t o i d ę ,  czyli S k u t k i  o b ł ą k a n e j  m i ł o ś c i ,  
dramat przełożony z francuzkiego. Wyznajemy 
otwarcie, iż nieco okropna osnowa tej sztuki 
wcale się nam nie podobała. Pewien młody  
człowiek kocha majętną pannę. Ale nie ma 
pieniędzy, a ze dla dopięcia swego zam iaru, 
to jest ożenienia się z swą kochanką , od zna
jomego lichwiarza pieniędzy otrzymać nie mo
że , więc go zabija, okrada, i umknąwszy z pan
ną, żyje z nią bez zawarcia ślubów m ałżeń
skich. Jednakże prowadzi on nędzne życie; 
zgryzota sumienia nie daje m u spoczynku. Z nie
których wyrazów skołatanego umvsłu je g o , do
myśla się kochanka o popełnionej zbrodni, m i
mo tego przywiązanie jej ku niem u nie doznaje 
żadnej zmiany. Atoli on znudzony m i^ śc if  
zrywa z nią związek i rzuca pię innej w objęcie. 
Opuszczona kochanka przywiedziona do ostat
niej rozpaczy , udaje się do sądu i jako zabójcę 
go oskarża. Jednakże wkrótce żałuje swej po-
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pędliwości, dostaje się pulcryjomu do jego wie
zienia , gd z ie , dla uchylenia go od hańby daje 
m u truciznę i sama od niej umiera. Z aiste, 
tylko głębokim  pom ysłom  naszych dramatyków 
francuzkich powieść się m oże tyle razem o- 
kropdości um ieścić i z tego zrobić trajedyję 1 
Przedstawienie tego dramatu można nazwać do
skonaleni. Z tern wszystkiem polskiej scenie 
naszej życzyć należy r e g e n e r a c ji , a przynaj
m niej uzupełnienia jej m łodszym i członkami 
towarzystwa , inaczej fantazyja nasza żadnej 
złudy n ie  dozna. A przecież słyszymy nie
stety, że  panna Z a m e c k a  w samej istocie nas 
opuścić zam yśla, równie jak i  pani W a i d e ;  
byłoby to prawdziwie n i e k o r z y s t n i e ,  a teatr 
straciłby niezawodnie jeżeli n ie na kunszcie, to  
przynajmniej na w idzach, którzy właściwie 
teatr stanowią. —  W instytucie galicyjskiego 
m uzycznego towarzystwa pobiera teraz naukę 
40 uczniów w śp iew ie, a 20  na skrzypcach. 
W  następny post wyprawi towarzystwo koncert,  
w którym wszyscy uczniowie tegoż instytutu, po
bierający naukę w śp iew ie , działać będą. To
warzystwo liczy teraz już 335 wspierających i  
wykonywujęcyeh członków. —  Słyszym y, że p. 
Felix  L i p i ń s k i  da koncert; radzibyśmy z u- 
kontentowaniem usłyszeć tego zdatnego młodego 
artystę. —  Dnia 14. przyjechała do naszej sto
licy księżna P  o n i d s k a , i  jak słychać ,  za
bawi tu przez zim ę. Sądzim y, iż o  przybyciu 
tej damy, znanej z zamiłowania w pięknych kun
sztach i słynnej z dobroczynności ,  zamilczeć się 
nie godzk X***

fiadp&ości handlarę i przemysłowe.
(X  korespondencji prywatnej.)

S o w y  S ą cz d . 4. gru dn ia  4839. Winobranie 
tegoroczne na Hegiali (w okolicy Tak oju) nie  
wypadło bynajmniej tak dobrze, jak się tego 

'  powszechnie spodziewano. W ezaaie sam ego  
zbioru , kiedy pogoda, aby suche winogrona ze
brać, jest najpotrzebniejszą, padał przez kilka 
dni śnieg., przez co szczególniej suche grona; 
z których robią wina poprawne (maślacze) , po
psuły się. Nte będzie więc wina tłustego ani 
słod k iego , lecz tylko średniej jakości , ile dotąd 
uważać m ożna,  gładkie sto łow e, które prędko 
użyć się dadza. Ponieważ ilość tylko bardzo

rr. ; n fchoG
branie wcześniej się odbywa i pogoaa do tego 
posłużyła, zbiory w ogóle co do jakości bardzo 
dobrze wypadły.

Z powodu niepomyślnych doniesień z Anglii,
0 nasienie koniczyny nie masz dopytywania. Dzi
siaj ledwo 22  zr. m . k. za korzec dostać mo
żna. Ponieważ dotąd n ie m ieliśm y m rozów , 
m ało go jeszcze namłócono.

W  W ęgrzech stawiają gorzelnie na wyścigi,
1 y} tym  roku sadzono tamże bardzo w iele kar
tofli ; nasz odbyt zatem w tamte strony co raz 
zmniejszać się będzie. Teraz płacą tu za gar
niec okowitej o 30 stopniach 4 0  k r., szumowej 
o  20 stopniach 26 kr. m . k.

Zboża nie wiele na targi nasze przywożą. Za 
korzec pszenicy pięknej dają 4  zr. 24 k r., żyta 
3  zr. 24 k r ., jęczm ienia 2  zr. 18 k r ., owsa 1 
zr. 18 kr. m . k. Ziemniaki spadły w cenie, po  
33  kr. m . k. korzec dostać m ożna.

O dessa d. 24. lis to p a d a  (6. gru dn ia ) 1839. 
Ceny zboża są tu następujące: za ezetwert psze
nicy m iękkiej lszej jakości 6 rubli srebrn. 71  
kopijek do 7 m b. sr. 14 k o p ., dobrej jakości - 
6  rub. 29  kop. de 6 rab. 57 k óp .; pszenicy 
twardej lsz e j  jakości 6 rub. 29 kop. do 6 rub. 
57 k op .,  dobrej jakości 6 rub. do 6 rub. 29  
k o p ,; żyta 4 rub. 8 6  kop. do- 5  rub. 14 kop. sr.

(Journal <V Odessa.)

L on dyn  d . 29 . lis to p a d a  1839. Ceny średnie 
w ostatnim tygodniu : kwarter pszenicy 69 szyb, 
jęczm ienia 43 szyb 1 d en ., owsa 26 szyb 5 den., 
żyta 37 szyb 4  d en ., fasoli 46 szyłj l  d en ., gro
chu 41 szyb 1 den. - "

Ceny śr.edn : z ostatnich 6 tygodni ; kwarter 
pszenicy 67 szyb 2 d en ., jęczm ienia 41 szyb 9  
d e n ., owsa 25 szyb 10 d en ., żyta 37 szyb 10  
den., fasoli 45 szyb 8 den ., grochu 45 szyb 4 den.

Cło na ten tydzień: od kwarteru pszenicy 16  
szyb 8 d en .,  jęczm ienia 10 d en ., owsa 9 szyi. 
3 den ., żyta 14 szyb , fasoli 2 szyb , grochu 2  
szyb —  A tak c ł o  o d  p s z e n i c y  z n i ż o n e  
zostało o- 2  szył. na kwarterze.

(Freus. H andl. Z e it .)

{D oniesien ia  o o sta tn im  ta rg u  otom unieckim  
nie o trzym a liśm y o s ta tn ią  p o c z tę .)

T E A T B  P O L S K I .

Jutro : Śluby panieńskiet ezyli: Magnetyzm serca,  ko- 
nicdyja w 5. aktach, oryginalnie wierszem 
przez hr. Ałex. Fredrą napisana.

m ierną zebrano , kupujących zaś w iele się zje
ch a ło , przeto byty wysokie ceny. W okolicach 
D ólnych-W ęgier, gdzie o dwa tygodnie wino-
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O Hassach oszczędności.

Ze kassy oszczędności są dla uboższych klass 
Społeczeństwa zakładami ze wszech miar dobro- 
czyunem i, tego juz dzisiaj dowodzić nie ma po
trzeby; ale ze oue są także źródłami bogactwo 
narodowe podsycającemi, że się do ruchu w in
teresach , a lem  samem do ogólnej pomyślnos’ci 
narodów przyczyniają, wynika ztąd, że aby z ma
łych i nieznacznych sił, które się krajowi na nic 
przydać nie m ogą, bardzo wielkie stwarzać ka
pitały, któreby mogły społeczeństwu największe 
przynosić korzyści , n ie masz sposobniejszego 
środka nad z a k ł a d a n i e  k a s s  o s z c z ę d n o ś c i .

Jeżeli tak jedna jak druga z wymienionych 
dopiero korzyści same w sobie brane są nader 
ważnemi, jakiegoż dopiero w swern wspolnem  
dobroczynnern działaniu nie nabędą znaczenia, 
skoro to na uwagę weźmiemy, ze do każdego kro
ku , do każdej sprawy postępującej cywilizacyi, 
pierwszym i nieodzownym warunkiem jest b y t
n o ś ć  w i e l k i c h  k a p i t a ł ó w .
, H andel, owa to dźwignia cały świat w ruch 
wprawiająca . potrzebuje aby się mógł szerzyć, 
l i a p i t a ł ó w;  technik do swoich przedsiębiorstw 
wszelkie źródła bogactwa narodowego otwierają
cych potrzebuje k a p i t a ł u ;  przemysł, aby mógł 
zakładać warsztaty wyżywiające wszystkich ro
botników, potrzebuje k a p i t a ł u ;  wynalazca aby 
m ógł użytkować ze swoich odkryć, potrzebuje 
k ap  i ta ł u; właściciel gruntu w m ieście aby mógł 
postawić na nim budowlę potrzebom czasn do
gadzającą, potrzebuje k a p i t a ł u ;  gospodarstwo 
wiejskie aby zadosyć uczyniło coraz większym  
domaganiom wzrastającej ludności, potrzebuje 
k a p i t a ł u ;  gm iny, prowincyje, kraj, państwo, 
zakładają wszędzie dzieła publiczne dla ogólnego 
dobra niezbędne, a wszystko to wymaga k a p i 
t a ł u .

Ale zkądżesz przyjść do tych kapitałów? Wi
doczna, że więcej jest takich, którzy potrzebują 
kapitałów, aniżeli takich, którzy się z niemi o- 
świadczają; wy nikł ością takiego stanu rzeczy są 
Wysokie procenta, których nie każde przedsiębior
stwo opędzać jest w stanie ; nie jedno tedy dzie
ło, luboby mogło być bardzo użyteczne, nie przy
chodzi do skutku, co jezłi ogólnym postępom  
świata wręcz nie opiera s ię , to przecie zostawia 
po sobie znamię niedoskonałości.

Naszemu kapitałów potrzebującemu czasowi 
dostarczyć kapitałów jest tedy najistotniejszem za
daniem teraźniejszości, a zakład którego przed
m iotem  jest zbierać krajcarki od wyrobników, 
dzieci i służących, i narośniąte z tych krajcar-

ków krocie rćpskich znowu w świat puszczać, 
nazywa się kassą oszczędności.

Atoli aby pieniądze ze wszystkich części kraju 
mogły się tym sposobem spływać, i aby z nich 
znowu wszystkie części kraju zarówno korzysta
ły7, kassy oszczędności powinny być p o  c a ł y m  
k r a j u  rozszerzone; inaczej bowiem łalwoby się 
z.daizyć mogło, że więcćjby w jedno miejsce na
gromadziło się kapitałów, aniżeliby ich z korzyścią 
wypożyczyć można; gdyby tedy w takim razie 
wielkie summy Da próżno leżały, nie pozostało
by zakładowi jak zniżyć swoje stopę procentową 
od wkładek; ale znowu przy zbyt małych pro
centach zniknąłby wielki powab dla wkładają
cych, cę ani pierwszemu aDi drugiemu zamia
rowi zakładu nie odpowiadałobym

Dla publieisły i dla filantropa radosne to zaiste 
wczucie, że w dzisiejszych czasach kassy oszczę
dności w oświeceńszych krajach nie tylko po sto
licach, ale i na prowiucyi wszędzie dobrym cie
szą się bytem.

Według podania Małchusa istnieje teraz 1100  
kass oszczędności, które uzbierały 485,347,796  
z łr . , ■ suinmą tą zawiadują. Augłija jak w wie
lu  innych względach, tak i w tym pierwsze zaj
m uje miejsce, ma bowiem 484 kass oszczędno
ści z majątkiem 362,847,622 złr. Po Anglii idzie 
Francyja z 255 kassami oszczędności i  majątkiem  
107,264.674 frauków. Niemcy7 mają w 201 Pas
sach 23,920,732 złr. Frussy 80 kass a w nich  
9,544,396 złr. Szwajcaryja 58 kass z 7 ,05 l,552  
złr. Holaudyja 30 kass z 2,771,608 złr. Au- 
stryja razem ze swojemi państwami włoskiemi po
siada 8 kass oszczędności z majątkiem 30,323,-019 
złr. itd. itd.

Podania te są z Igo stycznia r. 1838; od tego 
czasu powiększyła się i liczba kass oszczędności 
i majątek ich. I tak, we Francyi z końcem re
pu 1838 summa pieniędzy w kassach oszczędno
ści złożonych doszła 145,923,910 franków; z tych 
w samym Paryżu 62,890,780 fr ., a na prowiu- 
cyi 83,033,130 fr .; a więc w przeciągu jednego 
roku przyrosło 38 mililijonów franków.

Ten pomyślny postęp wstrzymany został nagle 
wypadkami politycznemi we Francyi; jeszcze w 
styczniu r. 1839 żądano w Paryżu zwrotu ogrom
nej liczby wkładek, bo do 12,500,000 franków, 
gdy tymczasem przez wszystkie dawniejsze lata 
w przecięcia tylko po 509,000 franków rocznic 
z kassy ściągano.

Atoli to złe było tylko przemijającem, bo le 
dwie ze nowe ministeryjum zawiązało się , a juz 
znowu liczba wkładających przeniosła liczbę 
zwrotu żądających. Katastrofa ta dotknęła nie wie-
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]e albo i  wcale nic kass oszczędności po prowin- 
cyjach, co jako dzielną pobudkę do rozszerzania 
takich zakładów po całym kraju uważać byś
m y powinni. —  'W sprawach pieniężnych dość 
jednego przesilenia, aby wszystkich zatrwożyć, 
a im  więcej jest osób udział w tem m ających, 
tem  więęej między niemi trwożliwych, tem  prę
dzej trzeba ich zaspokoić, a zatem i większych 
wymaga to środków, —  co wszystko w mniejszych 
miastach dalekoby mniej znaczyło.

Jeżeli się zechcemy zastanowić tak nad osoba
m i, które mogą oszczędzać, jako i nad tem i, któ- 
reby pożyczać potrzebowały, znajdziem y, że te 
osoby rozrzucone są po całym kraju i że po naj
większej części nie mają sposobności korzystania z 
tego dobrodziejstwa, dla tego , żo nie masz kass 

1 oszczędności na prowiucyi. Do stolicy zaś nie 
można jeździć dla mniejszych kwot, aby je  wkła
dać do lłasBy oszczędności, tein mniej- gdy się 
zechce odebrać j e ,  najmniej zaś dla pożyczania 
z tejże kassy, ho wszystko to za wieleby zacho
du wymagało. —  Cóż tedy z tego w ynika?-—
0  to że nikt n ie  oszczędza i nie składa drobnych 
kwot, a gdy ludność wiejska liczniejszą jest od 
m iejskiej, najznaczniejsze tedy kapitały idą mar
nie i duch przedsiębierczy nie odnosi z nich ko-

1 rzyści.
W Paryżu jest 68,000 sług, a z tych 22,000  

składa oszczędzone zarobki do kassy oszczędności. 
M ularze, cieśle, ślusarze i malarze pokojowi ma
ją 7800 książeczek oszczędności; tapicery, stola
rze i złotnicy mają ich 8600; kapeluszniey, kraw
cy i szewcy 7600; piekarze, młynarze, rzeźnicy
1 inni dostarczaniem żywuości dla miasta zajęci 
rękodzielnicy mają 4800; komisanci kupców i 
urzędnicy 4500 książeczek oszczędności. —  Z te
go wyliczenia widzimy że najmniej oszczędzają 
ci, których właśnie na prowincyi i p o ‘wsiach jest 
stosunkowo najm niej, to jest urzędnicy; pochę- 
dzi to ztąd, że  Rząd po największej części dostał-'

‘ uio ich opłaca, że przez związki towarzyskie ła
two dla swoich dzieci los znajdują, a nawet i 
wdowy po nich mają najczęściej zabezpieczone 
utrzymanie. Służących zaś i rzemieślników ma 
nie tylko każde m iasteczko, ele nawet i każda 
wieś; z - i c h  to drobnych kwot oszczędzonych 
wzrastają najwięcej te wielkie sum m y, a szcze
gólniej z oszczędzeń sług, które po stolicach i 
większych miastach mają zawsze ogromną poku
sę do rozrzutności, do strojenia się nad stan, do 
zabaw i rozpusty, czego wszystkiego na prowin
cyi nie tak łatwo znajdzie.

Za tem nasżem utrzymywaniem zdają się m ó
wić i podania kass oszczędności francuzkich, w e
dług których sługi płci żeńskiej nieporównanie

większa liczbę oszczędzających stanowią. Wro- 
dzona im  poniekąd gospodarność zdaje sie tu bye 
jedną z pobudek; także ich trwoźliwość i słabsza 
pojętność nie łatwo ich do innej spekulacyi znie
wala.

A tak, ten sam środek, który w tak pożądany 
sposób przyczynia się dzielnie do uobyczajenia 
tej klassy ludzi do zepsucia łatwo skłonnej, do
starcza zarazem miastom na prowiucyi tego, czego 
im  najbardziej nie dostaje, to jest kapitałów; a 
ile na tem  dobro i szczęście społeczne zyskują, 
nie da się prawie obliczyć 1

Jeżeli tak zwane lombardy i banki pożyczko
we mają to za sobą, żę podupadłych przypadko
wo chronią, aLy iiiedostali się w  ręce lichwia
rzy, —  jakieżby dopiero dobrodziejstwa rozsy
pywały kassy oszczędności, któreby zarazem by
ły bankami pożyczkowemi dla tych, którzy wpa
dną w chwilowy kłopot pieniężny.

W Szlezwigu (stolicy lisięztwa Szlezwickiego 
w Danii) istnieje od 25 lat taka kassa oszczędno
ści i zarazem wypożyczająca. Milijony przeszły 
juz tym sposobem przez n ię , a nie tylko że je 
szcze żadnej znaczniejszej summy nie straciła, 
ale owszem do pięknego przyszła już kapitału, 
który stanowi jej fundusz rezerwowy.

Ta kassa udziela pożyczek b e z  li i p o te  k i, bo 
właśnie najpotrzebniejsi pomocy, n ie są w sta“ 
nie dać hipoteki. lito chce pożyczkę z tej kas
sy zaciągnąć, m usi:

1) Mieć za sobą życie porządne,
2) Udowodnić że pożyczki obróci na cel uży

teczny.
3) Stawić d w ó c h  n i e p o s z l a k o w a n y c h  

r ę c z y c i e l i ,  którzy nie tylko że dają z siebie 
rękojmię za zwrot pożyczki w czasie umówionym, 
ale nawet w razie gdyby dłużnik nie m ógł hib 
nie chciał się uiścić, obowiązują się solidarnie 
zwrócić procenta i kapitał.

Na przedłużenie terminu pożyczki zezwala 
wprawdzie ta kassa, ale ile być może n a j r z a d z i e j ,  

albowiem trzyma się ona tej zasady:
4) Ze przeznaczeniem jej jest wyrywać z chwi

lowych kłopotów pieniężnych.
2) Że pieniądze nie powinny być na pozyczce 

długo w jeduern reku, aic wielu osobom słuzf® 
mają. *)

{D okończen ie  ń u s tęp i.)

*) Mamy właśnie przed sobą dzieło barona Ma 
c hus a  ,,Die Sparcassen in Europa"  w y d a n e  w  
r .  1 8 3 8 .  Zawiera ono bardzo szacowne i  s z c z e 
gółowe podania o historvi, orgaoizacyi* °  s(a~ 
tutach i powodzeniu wszelkich kass o s z c z ę d n o ś c i  
w Europie, (Przfp. Efiń.)


